
Teraz, za jakiś czas,  

to już historia 
 

Co to jest historia? Pytanie banalne dla dorosłego,  dla sześciolatka stanowi nie 

lada wyzwanie.  Trzeba sporego doświadczenia by odpowiedzieć „to coś co wydarzyło 

się dawno temu”. No a gdy chce się opowiedzieć o tym co miało miejsce 123 lata temu i 

czego rocznicę będziemy obchodzili 11 listopada 2018 roku, trzeba poruszyć wyobraźnię.  

 Na lekcji historii dnia 6.11.2018r poruszyliśmy wyobraźnię, mięśnie i gardła. 

Dziwne? Wcale nie. Wyobraźnia pracowała podczas barwnych opowiadań dwóch 

zapalonych pasjonatów 

historii: p. Adama 

Łaczka i p. Macieja 

Łazarowa, oraz podczas 

oglądania zdjęć  

ilustrujących drogę 

Polski do niepodległości 

. Mięśnie gdy 

próbowaliśmy 

poćwiczyć tak, jak 

młodzi ludzie z 

Towarzystw 



Gimnastycznych „Sokół”. No a 

gardła, gdy naśladując marsz 

Legionistów Pisłudskiego 

śpiewaliśmy „Szarą piechotę”.   

 Być może zapadnie w 

pamięci uczestniczących w lekcji, 

że nawet „żywa lekcja historii z 

dnia 6 listopada” za jakaś czas 

będzie prawdziwą historią. Że 

teraz za jakiś czas to już historia.  

Być może i to, że w różny sposób dla Polski można żyć. A może nawet i to, że 

niepodległość ojczyzny nie jest nam dana na zawsze, że każdego dnia trzeba o nią się 

trudzić…. Ale kto zapamięta, że zgoda buduje, że jeden mamy cel? 

 No właśnie, czas pokarze.  

Dziękujemy naszym 

Gościom: p. Łaczkowi i 

p.Łazarowi za pasję i czas, który 

nam poświęcili. 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

Ewa Walczak – nauczyciel 

odpowiedzialny za 

przygotowanie lekcji historii 


